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7 mil. t wynosi roczna zdolność przeładunkowa
Gdyni i Gdańska

Konferencja w sprawach Wybrzeża w Prezydium K.R.N.
WAki&AWA Prezydium K. R. N, obradowa to nad zagad- 

uumiami, dotyczącymi Polskiego Wybjrzo^a Morskiego. W posiedzeniu, 
któremu pnsewodfttczrt Prezydent K. R. N. ob. Bolesław Bierut, wzięli 
udzteł i w rcepreaydem K.R.N. prsf. Stanisław Grabski, członkowie Pre­
zydiom K. R. N. ob. fotirstaitk Rola-Żymierski, Wacław Baręikowski i pik. 
Roman Zambrowski, Minister Skarbu Dąbrowski, Minister Odbudowy Ka-

przedstawiciele 
Handlu Żagmnicz-

ctąrotoskl, Ptejtoo Cetiłr tfrajgdu Planowania Bobrowski, 
Ministerstwa Przemysłu i Ministerstwa Żeglugi 
M tfo.

Del'el**** tUutfu dla Spraw  Wybrzeża |n*. 1 na w-ejśoiu do otoydwóeto portów aamotowa-
weferował dotych' 

•  e«Sił#nieo*a w odbudowie Wybwa-

w n n n  n a d  o w ib d o w 4[ P B  AO NA
odDąflbw-yRe«ul ta ty  odDudbwy w  określa aprawoz- 

dawoeyłn peewtttawlaja się następująco!
P o r t * :  W OMsAsku posiadamy obecnie 

mynnych nabreety, o gtębofcośol ponad t  
m. — 8.045 m, Meł., o głąboleośet 4,T m. — 
3.760 n>. We*.

W Gdyni: czynne nabrzeża o głębokości 
powyZej 7 m, poeiadają długość 8.960 n* 
ble*., o glębokośei m a od 4 — T m . — 870
m. ble*.

N a ogólna długość 34 kim. n a b r a ły  ozya 
nyoh przed wojna nruobomSUmy aatem  80 
procent.

Urządzania praetadunlaow* odbudowano 
w GdaAeku w itości *1, w Odym — 8*.

2  ogólnej pit4M*wo#en^pj powieewohal ma 
gmiynów, ktgpa wynosljp* 008 tysiące m. 
hw., omohomtono 21 p*oo„ tj. 106 tysięcy 
m. kw., prsty m ym  należy Wyrpawyd, *e ma- 
gasyny byty ■nleaooone yr 100 pro*. Odbu­
dowano te* *40 tysięcy m. mość. budyn­
ków adminictracyjnpeh, stanowiącymi pod­
stawę działalność* porfów m u  1400 Izb 
mieankainyefa.

Czynny tabor portowy bosy obeonia 88 
jednostki pływające, w mmoncie na* m a j. 
duj# wy dalszych Id jednostek.

Przedwojenna zdolność przeładunkowa o- 
kydwóch portów wynosiła M milionów ton 
rwznie, r  oaego na Gdynię przypadało 9 mi 
Bonów ton, na Gdańsk naś T mil tonów. O 
becna teoretyczna zdolność przeładunkowa 
mo4e być oszacowana na Około 7 mfliouów 
ton.

OBROTY r o m o w
Obrót towarowy wzrósł a 101.800 tao  w 

sierpniu do *17.700 ton w grudniu 1 836.000 
w stycaniu br. W lutym  o sło n ię to  

mniej więcej tę n m ,  liczbę. Ogółem prze* 
obydwa porty przeszło w roku 1945 017.400 
ton towarów, z czego na im port przypadło 
•76.700 ton, na ekuport ca4 — 540,700 ton, 
w tym  516.500 tan samego węgla. Statków

no 80T, Tak znaczny wzrost w obrotach na­
szych portów zawdzięczamy w dużym stóp- 
niu radykalnej poprawie w transporcie ko­
lejowym. Obecnśs dowóz koleją prwewyż- 
■m  zdolność przeładunkowa portów.

W roku 1040 przybyło do Polaki drogą 
m orską 146.000 ton rudy, 50.000 ton środ­
ków transportowych, *2.000 ton papieru 1 
•stulony, 10.000 ton produktów naftowych

oraz mniejsze ilości nawozów sztucznych, 
ryb, środków leczniczych łtp.

*00% NORMY WYDAJNOŚCI
Prace ekipy radzieckiej, przeprowadzają 

cej pogłębienie portu gdyńskiego umośłtwi- 
ły wchodzenie do tego portu większych s ta t 
ków ,1 dzięki pow ieszeniu  półn. wejścia do 
portu do normalnej głębokośod 1 szerokości 
60 metrów.

Wśród robotników portowych obserwuje 
się żywo współzawodnictwo w wydajności 
pracy. Dla przykładu można podać, że 
dwaj kran  1 Ad bracia Kowalscy osiągają 
niezwykłe wyniki, p rzek rad a jąc  *00 proc. 
normy wydajności.

RYBOŁOSTWO
W odbudowie 1 rozwoju nośnego ryhołó- 

stw a oibeerrwuje się bardzo pomyś’ne reaul- 
tft-ty. Podczas gdy w końcu m aja posiada- 

I Itómy 8 ku try  i Id łodal wiosłowych, otoeo-

dm rcwpoaiządasamy Już 46 kutram i i 42 ło­
dziami motorywymi oraz 464 ł-odiziami wio- 
słowo-żagSoiwymi. Im-wewlycje dokonane w 
rybołóatwie, które wyniosły 60 milionów fck) 
tyoh, umoófliwlły dokonanie połowów o war 
tości 96 miliomów zł. Mówki Insty tu t Ry­
backi uruchomił 7 stocrani rybackich i 47 
zakładów przemysłu przetwórczo - rybne­
go. Obecnie przystępujemy do odbudowy 
małych portów rybackich i należy puzypu- 
SBcaaó, że w połowie bieżącego roku będą 
one już stanowiły zllną bazę dla n«»zegc 
ryhołóBtnwa.

W Gdańsku pracuje obwinie 29.000 robot 
ntkńw 1 pracowników, w Gdyni zaś 
*1.550. LAoaby te w zrastają stale. Dla pray 
kładu można przytoczyć, że Zjednoczenie 
Btooeni Poteklch zatrudni a to w czetwcu u-b. 
roku 147 osób, obecnie zaś pracuje tam  ok 
5.000 robotników i pracowników. Jeżeli 
chodzi o charakter wyłamywanych robót, 
to obecnie prj*spox>wa<tea się w 66 proc 
prane, związane z remontem i odbudową, 
w 86 proc. zaś prace o charakterze produik- 
oyjnym, dające dochody. (PA P).

(Daibey siąp sprawozdania itił. Kwiat- 
horesMopo poóamii tc jgtrsejyisp)/* numerze- 
R e d ) ,

Chłopi utrzym ają i wzm ocnią
jedność obozn demokratycznego

Zakończenie obrad zjazdu chłopów - socjalistów
WAH82AWA. Po reśeiwtach oówlaio- 

wym i organizacyjnym nastąpiła ożywio­
ną dyskusja, która wypełniła koniec pier- 
waoago i drugi dzień Zjazdu. Posacsegdtoi 
detogacri omawiaU w dyskusji najważniej- 
aas zagadnienia wsi. Delegaci stwierdzali 
w swych wypowiadziaoh, te  ahłopi aocjali- 
M dążą do żoirtej wiąpótpiecy a postępo­
wym ruchem ludowym i ruchem robotni­
czym. Dełegwod awraoaH uwagę na wielki 
wkład FPZ w pracę odbudowy 1 goapo-

łają lub ham ują odbudowę kraju. Chtojp--- 
aoojalista nie pójdzie za demagogami, k tó­
rzy chcą Polskę doprowadzić do »ytuaaji 
przedwrześtniowej. Oiiłop ptJSki błędów 
przeszłości nie powtórny — akoewtują dęto 
gaci. Chłopi u trzym ają 1 wtamocadą jed­
ność oboeu demokratycznego, jedność ca­
łego narodu polskiego i nie dopuszczą do 
rozbicia tej jedności przez kierownictwo 
PSL. Omawiając sytuację gospodarczą 
wsi połskdej, mówcy podkreślają koniecz-

te i tn e j  praebudowy wsi. Mówcy potępiali j nośó wzmożenia wysiłków w aagospoda- 
Młmo WKysttdoto tych, którzy pneeciwdaia | rowaniu Ziem Odzyskanych, przyznani* ty

Jak ich  za g a d n ień  dotyczyły  
uchwały jałtańskie w sprawie Poiski

O św iadczenie m in istra R zym ow skiego
WAR4KÓAWA. W swiązteu a licznymi ko 

menibaasami, Jakimi p rasa  krajow a i za­
granicami opatrzyła niektóre ustępy prze- 
mówżąui* min. Bevina w ąpiwwle oddzia­
łów W ojska Polskiego zagranicą, korus-

gerowania w wewnętrzne sprawy potekie, 
jak to wynikało z jednego ustępu ostatnie­
go przemówienia min. Bevina.

— Uchwały jałtańskie — oświadczył w 
odpowiedzi min. Raj-mowisld — dotycayły

pandeot PA P aw ródł się do m inistra Rzy- . w sprawie Polski jedynie następujących za- 
mowokiego z zapytaniem: . . .

— Ozy uchwały konferencji Wielkiej
Trójki w Jałcie, w dniu 11 lutego 1945 
roku dały totóreomtkoiwiek a rządów aojuaz- 
niozych Jakieś specjalne uprawnienia do In

-oOo-
Rok o h a li i a radziecko - perskie

znajdują aię na d ob rej d od  ze
LONDYN. Prem ier perski Sultaneh przy 

jął dam nifcam y zagmntoBmyoh, którym  o- 
" świadczył, i i  rokowania radBlecko-perakie 
znajdują »ię na dobrej chodaz. Pocmier pod 
kre«1ł, że nie jest wykluczone, i* komuni­
kat w tej sprawie zostanie ogłoszony je- 
moz* pr®«d sesją Rady Be^tocaeństw*.

Prem ier zaprzeczył pogłoskom o ruchach 
wojsk radzieckich w Persji. Zarazom podał 
śo wiadomości, że przesłał ambasadorowi 
perskiemu w Waszyngtonie telegraficzne 
alsosnie, aby nie składał żadnych oświad­
czeń bea perozmniuu la z rządem perskim.

N a .pytanie jetoego * śtuenniikarzy, óla-
b. pm w w -pąaa to  Said W a.anajóu- y ssaś -łaośos

Je alę pod nadzorem policyjnym, premier 
odpowiedeslał, te  Baid Zia Jest oskarżony 
o prowadzenie ózdałalności wywiiotowej, W 
ąprawle tej tom y alę śledztwo. (PA P).

Wycofanie wojsk
ra d z ieck ich  z M andżurii -

ŁOiNDYN. N a posiedzeniu Ludowej Ra­
dy Politycznej chiński minister spraw  za­
granicznych W ang Bzik Celeh oświadczył, 
że . i«ąd chiński otrzymał notę rządu ra- 
dzisoiuago, stwienJaająeą, że wojaka r*-

r h  (JbMPJ.

gadnień
a) wtwonzcaUe Rządu Jednoóod Naiodowej
b) uznania go przez rządy aojusznicze,
e) stwierdEcnia, że w Pośsce winny być 

przeprowadzone wybory,
d) omówienia aprawy wsohodnich i za­

chodnich granic Polski. '
O żadnej kontroli naszego tyci* państwo­

wego przez któregokolwiek z naszych so­
juszników nie ma naturalnie w dokumen­
cie ani słowa.

Pragnę przy okazji nodmieinió, że w i­
tam  ł  radością zapowiedzianą przez mi- 
niHtru Bevina ltkiwidaoję zagadnienia od­
działów W ojska Polskiego zagranicą. Rad 
jeatem nieemilamie, że acsskułwieżc po tak  
długim czasie, w ąd hrytyjrtci poulartellł jed­
nak niwaniunne od początku stanowktio 
Rządu Jedności Narodowej, dają, o aię s tre ­
ścić w jednym aóaniu: nłe mogą istnieć ni­
gdzie na świecie cddskiły Wojsk* Połskie-

talectdee zostaną wycofane z Mandśiuda i go nie ps<lponądkow«ne N*<*e4zeeiw Do-
wó«D»WU W: P . t»ŚP V  .

tułu własności ń«m  pooruairueckw*, udzie­
leni* pomocy w złamie siewnym i nawo­
zach sztucznych w wiosennej kam panii za 
elewów om* rozssemeni* kredytów dla 
wal.

Po zakończeniu dyskusji zabrał głos 
ob. Prem ier A* podsumlbwania wjwikóY 
jej I dla udzielenia odpowiedzi na p o b a­
wione pytani*.

> .RH8ZOLUCJE
Po przemówieniu Premiej-a przewodni­

czący Kongresu min. Maluozewski odczy­
ta ł rezolucję polityczną, która została jed­
nogłośnie przyjęta.

W rezolucji politycznej Zjazd stwierdził, 
słuszność polityki jedruolłU-go trun-tu kla­
sy robotniczej, so jam i robotaiiczo-cliłopfckie 
go, piwyjaAni i sojuszu ze Związkiem Ra 
d-zlecidm, ścisłej współpracy ze w.«yslkl- 
mi salami demokratycznymi w Pol.-r e. Po­
lityka ta  dała możność uniknięiia blf.lów 
* 1918 roku 1 nie dopuściła w Polsce do 
zwycięstwa reakcji. Wodą wszystkich chło­
pów w Potooe jest, aby nigdy wielkie re- 
formy apołecana, refOren* roton i unaro­
dowienie przemysłu nie sostały *a,paze-p.ia*- 
czone. Wolą chłopów jest aby reformy te 
były umacniane i pogłębiane.

Wobec nadchodzących wyborów do 
Sejmu, Zjazd wąywa wszystkich bezrol­
nych i małorolnych, o*ly lud wi*jeld do 
chronienia Jak ok* w głowic sojuszu ro­
botników 1 chłopów i bloku wyhdmiago 
stronnictw demokratycsnydl). Blok demo­
kratyczny zapewni pntoUłdowf goapodar- 
erą 1 datoz* reformy ąpotoozn* .wolność 
ludu 1 niepodległość kraju.

Rezolucja gospodarcza mówi o zakońcse 
uUi dzieła reśormy rolne), •  realizacji se- 
sady ugpołenantenla jn em ysłu  rsłnego na 

d i o pmąyśpis— WŚH dsteła odbudoavv 
ń.
Odśpiewaniem Oseswionego Rotandaru I 

hymnu narodowego wkoAcmno obrady. 
Delegaci oipuścżłl salę „Romy" wśród dłu­
gotrwałych owacy) aa eaeść Drsewodn\,-,:ą 
c«9» CJTW — gr w si sita Osóbki • Moraw-
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„Dajemy Świadectwo dzielności ludu polskiego../*
Członek parlamentu brytyjskiego o swoim pobycie w Polsce

LONDYN. Deputowany a ramienia T fu  dziano, te  najlepszą, rzeczą dla Polski, dla 
tli Pracy, Bernard Taylor, który praeby- gigantycznego zadania odbudowy kraju * 
wał w Polsce s  wyaLeodką grupy parta- ruJn spowodowanych wojną, jest jedność
mentsuzystów bryty jakich, udeaaUł landy* 
stdemu korespondentowi PA P sneregu u- 
wag o pobycie w naszym kraju.

„8 stycznia, plerweeego dnia pobytu mo­
jego w Warszawie — powiedział Taylor— 
rozmawiałem z kitkom* towarzyszami ■ 
FIPS. Omawialiśmy sytuacje polityczną. 
Towarzysze z PPS byli zdania, ta  warunki 
w Polsce są tego rodzaju, id wym agają koa

narodowa, kontynuowanie koalicji i stwo­
rzenia bloku wybofuaeg®. 17 stycznia by­
łem wa Wrocławiu. Wa wszystkich roamo- 
waoh z Polakami słyszałem zawsze ten aam 
motyw, a mianowicie zadowolenie, te  od­
zyskano zachodnia tereny odwiecznie pol-

praoy, która ioh osęka, sto są tak  pewm 
swojej żywotności t zarwdnśM , t a  ff%y 
życzliwej "omocy -m aterialnej 1 moneta*} 
Borówno aa wschodu Jak 1 » zachodu, po­
konają tcudnośoi i naprawią sńkodjs wy­
rządzona przez najazd i okupacją. Sfcudu- 
ją  nową Polską, lepszą i esoaęśtówswą, ani­
żeli teedyknłwlek przedtem. Polzka piae- 

rewotooją, saoayna tycia na
■jKUVCViVv jfcąusiA/Uism i>v, v» ,, gr — a— - -

skich ziem. Jest rzeczą jasną, te  Polacy i ! mowo. Wssysęy, a którymi rozmawialiśmy,
Niemcy nie mogą tyó ranem. Odniosłem 
wrażenie, te  nieprzyjazne uczucia PolakówW 4 UIDUZ zwms.p., — "  /  *-------0 “ i T ------------------- ----------*---------> ------------------*------*  «*

Uojt rządowej i  bloku wyborczego. Tego zda do Niemców są tak  głęboko zakorzenioną 
nia jest cała PPS. 1# styesnią mieliśmy lt  przynajmniej obecne pokolenie nie bę- 
niezjwylkle interesującą rozmową z przy- dzde mogło współżyć a Niemcami. 19 »ty- 
wódcaml socjalistycznymi w Krakowie, 8u camia socjalistyczni członkowie delegacji 
ławek Im i Drobnerem. Znowu nam -powie- mieli rozmową w Warszawie a praywódoa- 

..........  ■ .............  md PPS. Rozmawialiśmy wiele o sprawie

Łódź i Kraków na Pożyczkę 1 ** wtr* senl11 *i? z™ ^  R***~*[*-
Ł6D2. W Okręgu łódzkim na pierwsze wewnętrznych spraw  Pbiekl. Oświad

. . . Tm rw ™ „ ceyliśmy całkiem sBcaerze, te  to pytaniemiejsce przy wpłatach na PFOK wysunę­
ła się Zduńska Wola, k tóra pokryła Już b*5*1* nam  "*J<«ąScdej < ***"•*" pe powro- 
62 proc. sumy preliminowanej, dalej po- cle <*» A"**1- Powiedzioliśmy, te  nie na- 
wiat Wieluń ,— 77 proc., powiat Sieradz— potkaliśmy ani na foecapośredmie, ani na po- 
68 proc., Pabjanice — 58 proc. średnie dowody tego w trącania slą i te  od

KRAKÓW. Akcja przedpłat Premiowej . powiedi nasza będzie przecząca. Byliśmy 
Pożyczki Odbudowy K raju pneyniosła do | najzupełniej agodni w tym punkcie z *a-

*----- *- — * i— ■----- z p P 8 .

m ają etanowc*ą wolą proytąoayó sią do
budowy podstaw pod nową Polską, Foteką 
nie dla grupki upi-zywł! ejowonyeh, lew  dla 
oałege ludu polektego." (PA P).

La Guardla *
dyroktonem genuraliiym UNRRA

WASZYNGTON. (A K ), O m traifiy Ko­
m itet UNRRA jednomyflBto ■gwWJ »k -i 
nominacją FiorsS* La Ohianba, byłągo pro- 
sydenta,płow ego Jorku m  dyreSctora ge­
neralnego UNRRjA U  M lł»M  ustępujące­
go lie r tia ń a  LdhmaM. ÓWojsJny wytxfi 
La ękiairdia odbędzie sią podczas konferen- 
Sgl ińSTlRRA. w proyeąłym tygoc’ '

------- ooo-— -

M i c h a j ł a w i c z  S t a  i.. |  - a u y
BELGRAD. 24.2. (Obsł. wł.). Jak  poda­

je rozgłośnia w  Belgradzie, jugosłowiański 
min. spraw  wewnętrznych gen. Rangowic* 
oświadczył na wspólnym posiedzeń u >bu 
łsb parlamentarnych, t e  adrajca narodu 
Młohajłowioa został sełuwytany i znajduje 
idą pod dazonm  włada beępiecaeńsrtw*.

-o o o -

Nowoj o rsk ie  k o ła  p o lity czn e  
o oświadczaniu S t i t a

dnia 20 b. m. na teranie woj. krakowskie­
go sumę 66.198,60 zł., wpłaconych prosa 
■ górą 16.000 au/bekrybemtów.

Powrót min. Jędrychowskiago
z M oskwy

WARSZAWA. W dniu 22 m arca b. r. po 
Wrócił z Moskwy min lat w  Żegl ugi 1 Han­
dlu Zagranicznego dr. Stefan Jędryohow- 
gki wraz z przedstawicielem Mibdeterotwa 
Przemysłu oto. Gtotańekim.
‘ N a lotnisku Okęcie powitali przybyłych i 

dyr. gabinetu ministra, MLńteterstwa te - 
gfegl i Handlu Zagranicznego, oto. H. Ol- 
eienkiewicz, szef protokółu Ministerstwa 
oto. Dembińska ora* kierownik wyda. p ra­
sowego Ministerstwa oto. W. Różycki.

Ja k  wiadomo, minister Jędrychowski 
sta ł na czele Polskiej Delegacji Handlowej, 
prowadzącej rokowania o nowy trak ta t 
handlowy z ZSRR. Po wyjeździć z Mos­
kwy ministra Jędrychowśkiego, przewod­
nictwo delegacji polskiej „i Jął przedsta­
wiciel Min. Przemysłu oto. Ciszewski.

(IPAP).

Rozumiemy ter aa o wiele Wpiej sprawy 
polskie. Naszą opmię wypowiadamy w An­
glii szczerze i bez uprzedzeń. Dajemy świa 
dectowo dzielności ludu polskiego, który 
ponićsł tak  oiężkie straty, a  mimo to pa- 
trzjl w przysBłośó z optymizmem 1 odwa­
gą. Polacy zdają sobie sprawę z ogromu

NOWY JORK. Koreapondent PAiP do­
nosi z Nowego Jorku, te  oał* p rasą ogto- 
sUa pełny Most wywiadu, udzielonego przez 
Stalina dzieemikairaowi amerykańskiemu. W 
plamach pojawiły się beacie komentarze, 
podkreślają** wyjątkowe anaosemie poli­
tyczne oświadczenia Stalina o rob Organi­
zacji Narodów Zjednoczonych, złołonago 
w przeddzień sesji Rady Bespiecseństwa. W 
kołach politycznych panuje przekonanie, 
te  Stalin oświadczeniem swym chciał pod i  pokłócenia sojusmłków.

—----------oOo-------------

Ambasador ZSRR Gromyko w Białym Dorno

kreślit jednomyślność wielkich mocarstw 
w lasadtnicaych ąpretwaeh, dotycaącyoh po 
koju i  bezpiec*eńwtwa oraa współpracy mię 
dzynarodowej. Przypuflcsoaa aię również, że 
rząd am erykański i brytyjski oraz opinia 
publiczna w WieHóed B rytanii i w Stanach 
Zjednoczonych domagań ń ą  będą od prasy 
i radia bardziej stanowocej akcji proeciw- 
ko tym ozynnikom, które zm ierzają do

LONDYN. (AiPI). Z Waazyngtonu dono­
szą, te  ambasador ZSRR w Stenach Zjed­
noczonych Andrzej Gromyko złożył dolś

-oOo-

Uezta p ożegn aln a
dla niemieckich piratów

,,DnUy Herald*1 tkmiosi, iż władze amery­
kańskie rozpoczęły dochodzenie w sprawie 
uczty, wydanej przez obywateli am erykań­
skich paruset marynarzom niemieckim, po­
wracającym  z niewoli do domu.

Uczta odbyła aię na pokładzie okrętu 
„Prima Eugetn". Jeńcy niemieccy rozesłali 
zaproszenia do amerykańskich obywateli 
niemieckiego 'pochodzenia, zamieszkujący oh 
w Filadelfii. Miasto Filadelfia jest oddaw- 
na centrum niemczyzny amerykańskiej, 

ooo

A gen tk i n iem ieck ieg o  w yw iadu
wydane władzom polskim

(b.) Po zajęciu P ragi czeskiej władze ra- ml, wśród nich z „Zoalą**, która była — we- 
Azlt-rkie wykryły w jednym z państwowych dług oskarżonych — ud roku 1842 sekre- 
szpitall S agentki gestapo, które ukrywały ta rką  Bora-Komorowskiegu.
■lą pod m aską pielęgniarek. W tyeh dniach ! Renegatkoin udało się odkryć zakonspl- 
zostały agentki te  przekazane war -wski: - 1 rowany kabel telefoniczny między warszaw- 
luu Sądowi 8peejWnen>u. Są to Polki: skim dowództwom AK a podwarszawską 
„GtlrUer*** Marta, używająca też nazwiska miejscowością. Dowóoda grupy, Ewa, otr/.y- 
Thichowsldej I pseudonimu „Mucha**, nieja- mała za ten wyczyn premię w wysokości 
ka „EndeHe** Janina, m ająca prócz-tego Je- ; 2(1 tys. złotych od g-*stapo.- 
szoze szereg Innych nuzivisk i figurująca w j Agentki wydały cały szereg Polaków 
spisie ezlonków niemieckiego wywiadu jako !w ręCe gestapo, wśród nich oficerów armii 
agentka Ewa. Trzecią Jest Baranowska Zo- ; podziemnej i działaczy konspiracyjnych.
Ba. Kobiety to m ają wykształcenie średnie — ..................................  ■- ------------

Paręset zaprtwaonych praytoyło na uo*tę, 
przynoeząo ze sobą artyfkuty apożj-woze, 
delikatesy, napoje I podarki w poataui e- 
dzieży. Uczta była wspaniała, podaftv*no 
najwybwomiejaze potrawy i drogie likiery, 
śpiewano niemieckie pioeenki, odbyła aię 
orgia pijaństwa. W oałaj Ameryce wywo­
łała t*  impreza Niemców oibunaeme. Ale 
spraw a nie skończyła się samą ucatą. Gdy 
jeńcy niemieccy przybyli z Filadelfii do 
Nowego Jorku, akąd mieli się udać do Eu­
ropy, parueet ameiykaóakidh obywateli ni* 
mieclkiego pochodzenia usiłowało przedrzeć 
się na dworzeo, aby wręczyć swoim boha­
terom podarki. Policja nie dopuściła do 
tego.

Teraz odbywa sdę w te j sprawie śledztwo.
P rasa am erykańska żąda, aby władze po­
łożyły kres propagandzie niemieckiego na- 
cjanaliramu, który po ostatniej mowie 
Churchilla nabrał obuchy.

wizytę w Białym Domu. W kotooh am ery­
kańskich eOwierdaają, że rozmowy, które 
toczyły etą między amlbaeadocrem a  prezy­
dentem Trumanem, nie paruezyły sprawy 
Pensji 1 że tou ich utrzym any był w ber- 
doo przyjaznej atmoeferoe. Inform ują tak ­
ie, śe ambasador Gromyko atożył dziś wi­
zytą ministrowi Bymeeowi 1 że wizyta ta 
miała ohsuraikter śośMe grzecznościowy, 
żadnych spraw odnoeząoydh a&ę do stosun­
ków pomiędzy dwoma rządami nie dyeku- 
towano.

Polsko-radziecka
umowa hilulcza

MOSKWA. 24.8. (obeł. wł.). W MoKcwM 
zaw arta została potoko - radaieoka umowa 
Lotnicza. Umowa pmcewiduje warunki eks­
ploatacji dla komunikacji pasażerskiej Br 
nil lotniczych Mośkwa — Wamwawa, Mo­
skwa — W arszawa — Berlin t W arszawa 
_ Berlin oraz pomoc dfia polskiego lot­
nictwa oywilnego ze strony Zwiążku Ra- 
dmsakiego. Umową podpleaW: marszałek 
lotnictwa radzieckiego Aśtanhow 1 wloemi- 
nistor Olewiński.

-oO o-

I są córkami zamożnych obywateli war­
szawskich. O jolce Eiwy był aptekarzom, oj­
ciec Janiny — kapitanem Wojska Polskłe- 
go.

Ewa pracowała dla nlemłeokłego wywia­
du od roku 1943. Kierował nią łn«i>ośrednlo 
międzynarodowy szpieg Jan  Ncske „Mabu- 
«*“. Ewa „pracowała** nie tylko w Polsce, 
lecz też w Austrii, F rancji i Norwegii, ifa 
granicą udawała ona wysłannłczką AK, Utó 
rą ścigają władze niemieckie. W ten spo­
sób mogła nawiązać łączność ■ konspiracją 
I działać na korzyść Niemców. Ewa posia­
dała zezwolenie na broń oraa przepustkę 
gestapo, która ją upoważniała do bezpłat­
nego korzystania z wszelkich środków lo­
komocji w krajach okupowanych przez 
Niemców.

W lipou 1940 rok-- Ewa i je j towarzysz­
ki zostały przydslelons do oddziału 8-f z za­
daniem obserwacji akcji konspiracyjnej w 
W arszawie. W tym  oełu utrzymywały one 
kontakt ■ rozmaitymi agentam i niemiecki*

............. ,  .................. . ....... .......................  . Oenifiwlny Kcauitet UNRRA, o b c u ją c y
K i e d y  z b l i ż a ł y  s i ę  Arm ia Czerwona i obecnie w  Atlantic City w l * w a l i ł  

Wojsko Polskie, gestapo wysłało s w o j e  a- ; daiałalnośai UNRRA ó o  ' **» 
gentki do Pragi czeskiej, gdzie mieszkały j  1946 r o k u .
w hotelu „Korona** i nadal działały jako Prowizoryczny program  proewtouje y
prowokaterki I szpiedzy. Ostatnio ukry>va- i!anie w ciągu pierw \ | potowy ,x,lcu
ly się |Młd m aską pielęgniarek, zostały Jed- żącegu 1S OOO.OOO too t " ^ *
nak przez wywiad radziecki w ykryte i wy- 2.434.126.300 dolarów dla pańo.w. zaopa^
dane wiadzmn polskim , k tó re  p r /^ .ro w a d /a  tryw anych  przez U ^ HRA-
j ,  obecnie śledztwo. |* *  wy«łam> <to końca lutego 6 mMdmtow

OQO

Prowizoryczny program działalności UNRRA
Krzywdzące zmniejszeBie dostaw dli Polski

n r_ŁLin- lama nlonu nraUBBli

W KILKU WIERSZACH

ton. Według tego planu piroyipadają na Pod- 
Skę do końca llpoa b. r. óoetawy wartości 
3TB.060.800 dolarów. N a drugim miejscu 
Btoi Jugosławia, z dostawami e  wartości 
309A&9.600 dolarów, naKągmie Włochy — 
369.440.100 dolarów i Grecja—816.981.100 
dolarów.

W uzupełnieniu powyższej wiadomości, 
pochodzącej od ozynnlków UNRRA, na/leśy 
stwierdzić, te  dostawy towarów dl* BoWd 
unacznie odbiegają od programu, ustalo­
nego proca UNRRA, ale mówią# o no­
wych zapotrzebowaniach. I  tak, według 
programu z t .  1949 dostawy towarów 
UNRRA dl* Polaki a k ł j  wyooaiś 891.000 
ton, Polak* otrzym ała zaś 802.000 ton. Na 
pierwszy kw artał 1046 rośni prgyazem  by­
ła dia Polski ilość towarów w wysokości

*  LONDYN. Pi-zed sądem wojskowym ^ d t o u ^ ś ^ ^ m  a-
w Brunswiku r o r ^ z ę ł a  się ro b ro w a  p rz e , p » »  *  drtu  K J i m .  W  k
clwko 8 Niemcom, oakarżoiiym ^ h ' «  NOw 4  JORK. Zastępca sakretaran ga
ne spowodowanie śmierci 90 nieslumiycn( f ,Nó Arkadiusz Sobolew, o - | „  -------- ------- -------------
daieci polskich, urodzonych ^  N i e r u c h ,  konferencji prasowej, * e ; sąg.OOO ton. W stywmiu otrzymaiiśmy 77
gdzie m atki przebywały na robotach przy Bie na 3 miejscu po- ^  w ,utym  jot tys. tos, a  w ma**-

mT T ‘RAGA. W o t o t o .  °dł l1?« to01N toS-l " m TO A^a ! J t ó ó S ^ ^ a ^ T i t o  *o-1 «  przypuesozalne dostawy <*• J * * * *  ^  
wysiedlono z Czeohoaiowacjl *  woa» ra j przyjęty przea premiera czc- niosą około 100 tys. ton — osjrli p tugea*
ców. Liczba ; ^ g r S ^ L  Ffertk.gera. J aw w p-erwazym kw artale rośto Wśś.
czasu r ą c z ę c i a  akcji wysiedleńczej wy ^ ^ w ^ SZYNnTON^  prezydent Tw m au
,V>i  WASZYNGTON. Nowy ambasador oświadczył, że doświadczaua »

. w. Bwią-ś-a Bael tomową w rtan ą  odłośtoto u* « torg**toi-

a&ledwi* W 60

)



BEZPŁATNY D O D A T E K  T Y G O D N I O W Y  CA ZE TY LUBELSKIEJ
»:ok  K Lublin, poniedziałek 25 marca 1946 r. Nr. 8

ielki sukces bokserów lubelskich
Lublinianka — Zjednoczone 10:4

D ram atyczne zw ycięstw o O staszew sk iego
O statni lueóaieU pnaetl misŁraooUwami, cw ie, zwlaaaoza Białek zyskał na asiyb- 

*o*ski w NoftnśiG' nie przyniosła walk na ! kości i refleksie.
s p e c j a l n i e  ■» y s o k i r . i  ptwioinmie, a l e  p o i w a e r -  |  Z i e l i ń s k i ,  lubelski „ k r ó i  k n o a k - o w b u "  f c r a -  
d s ż ł a  n a s z e  . V *  s k o n a n i e ,  ż e  L u b l i n  z a s l u -  i  f i ł  n a  b o k s e r a  o  p o d o b n y c h  w ł a A c i i w o -  
g u j e  n a  b a c & i i e j s s ą ,  n i ż  d o t t ą d  u w a g ę -  z e  ń c i a c h :  s i l n y m  u d e r s e m u  1 e n e r g i c z n y m  
Ó t n o m y  g ł ó w n y c h  o ś r o d k ó w  p i ę ś c l a r a i w a .  1 e t y l u  w a l k i .  W y g r a ł  p o  » a  c i ę t y c h  d w u  
W p r a w c i a i e  z a - r o d n i k ó w  . ^ j e d n o c z o n y c h "  [  r u n d a c h ,  g d y  p r a e c i w i u i k  o d c z u l  d e z t r u k i c y j  
t r u d n o  c k ł a a y t i k  v w a ó  w  e k s t r a k l a s i e ,  t a k  J i y  w p ł y w  j e g o  c i o s ó w .  S ą d z i m y ,  ż e  Z i e -

że Tli:Q»awi«wOdegv> I, pewne jednak, 
•utjdwją się oni i*\ drugim miejscu w Ło- 
W  .zarssi po łJOf-ic, wygrali bowiem ■ 
Oeąrerem 1X>:«.

W ydaj, się, że to rt> łódzki posiada b. 
ą « i t .  rezerwy w w atach  iśsjsesych (pod 
dnem  KoBarmowekiego i Brzęczka brenu- 
js  pim tnto 130 młodych pięńcianz.y), od- 
«auwa i*ato»nóa»t boa* wag ciężkich. Gości, 
■adojmołwtjowald dobrą pracę nóg j ąpoikdj, 
łwiadosjąey o obyciu ringowym. Najlepsi 
teoh nieśnie byli obydwaj Ctoamocoy — re- 
prenentaol Polaki w wadze muszej, wal­
czący obecnie •  kategorię niżej i młody 
ale obiecujący ps-zedetawideł wagi papie­
rowej, yiea-ndtetia juniorów Łodzi.

Kdjewaltl i JHioliałak należą mozej do 
mebwąneoanych zawodników » iśbiym cio- 
•ie, mniej . dbających 0 pięściarskie fina- 
g)«. Adamiak i Knngier — to młodzi, do­
bnie przygotowana toohnuąnie bokseray, 
którzy nie mogii wybraymać ciosów sil- 
niejBzych fizycznie pmaeciwruików. K&ż- 
mierrozaM, który wałczy dqpd.no od roku 
ł od imalTaostowa pierwszego kroku ju ­
niorów doszedł do ISmałowej rozgryw ki z 
Wo4*iiadtiewicae.m na ostaiLnżah mUnraow- 
0-wach Seniorów przegrał pirzttz. przypad- 
koiwy cios. Rokuje duże nadńeje na przy- 
«do<!ć. Godetom dały się we znaki niewy­
gody podróży.

Na tle łodizian lubliniocy wyróżniali się 
bojowością, szybkością i ambicją. Słabiej, 
ni* zwykie wypadł Sleeniom D, który nie­
potrzebnie zreagygncwał z gardy a ' drugiej 
iwwfcłe i otrzyma! przez t» sporo ciosów, 
***** Baran, który wsilcaą/c z ogromną am- 
•łóją., nie mógł sprostać rejprenenisjitowi 
\ k prgyjkwrżcaaiTwmn mistrzowi BoksM. Oha- 
•włfterywty.j*ne, że Ommnockl od czasu woj- 
*3/ «i« pi zegnał w kraju żadnej wałki (je- 
<«n remis z SobĄtiowlakiem), a jego poraż­
ka * Hokwaezem w Pradtoe była wybitnie 
zkizasluecna. W tych warunkach porażka 
me przynosi Baranowi wwtydu. Pewną po- 
0 ^ w ę  formy zaobserwowaliśmy u Białka i 
Choiny, choć trzeba aamaicnyć, że tym 
»•—m łch przeciwnicy ustępował! im «zy-

! liński może odegrać na mistrzostwach Pol­
ski poważną rolę. Szkoda, że wskutek nie 
przybycia Steozapiińskiego,, Siemień I  nie 
miał okazji do sprawdzenia swej formy. 
Ozta-ezewetki, jak zawszą, zaknipcmoiwał wy 
trzymałością i am bicją nmad jednali zdo- 
być oszlifowanie techniczne i szybkość, *- 
by zaałużyć na opinię pęhmwanłońciowego 
pięściom*.

Wi/nilci tecłmi<;(tne:

pewnie na punkty Borowskiego (L*»W). 
W aga musza: Kargier (2j.) poddaj, się 
w drugiej rundki. Białkowi (L). Waga 
kogucia: Npń(wit<uit Polski Ozsmecki I 
(Bj.) uzyskał bezapelacyjną przewagę punk 
tową nkd Baranem (L). W aga pióiłcowa: 
Choina (L) wygrywa prasa techn. k.o. z 
Adamiakiem (Bj.). W aga lekka: Ostaweew 
Hki (Ł.) niespodkiewanle kwycdęża przea 
h. «. Kańmiescsalea (*j.). W aga półśred- 
nia I: Michalak' (Bj.) urłega na punkty Sie 
moTuiwi IT (L). W aga pćłdrednis II: Ki- 
jewaki (Kj ) poddaje się w tneecłm sta r­
ciu ZieUńekiemu (L).

Sędziował w ringu i na punkty: oto. Ta­
deusz Marciniak (Lubiim), na punlkity: ob. 
Jan Pietruszka (Lód*) i  Stefan Piunfcow-

W«g« papierowa: Ozaimadki U  (Kj.) bije ; eki (Lublin).

P r z e b ie g  i^alk
Po przemówieniach wstępnych, pi-ezesa 

„Lubliniankt" m jra Saiomona i kierownika 
zespołu gości ob. Pletruozki, odbyła się wy­
miana pamiątkowych proporczyków i pre­
zentacja par.

Licznie zgromadzona pu Ule znoić zgoto­
wała owację Czarneckiemu i gościom, k tó­
rzy postawą sportową zaskarbili sobie sym 
patię Lublina. W alka obydwu „papl.ro- 
wych" toczyła się w dość żywym tempie. 
Borowski początkowo atakuje, ale Osarneo- 
ki U  spokojnie zbiera punkty. Druga runda 
upływa pod znaki mu przewagi łodzianina. 
W tizscisj obydwaj próbują finiszować. Wy 
trzymalaay Czarnecki n  rozstrzyga walkę 
na swoją korzyść.

W wadze muszej bojowa postawa Kar- 
gśeia zapowiada poziom wyrównany, ale o- 
kazuje się wkrótce, że Białek, który przed 
kilkoma tygodniami wznowił trening, gó­
ruje zarówno repertuarem  i siłą uderzeń, 
jak  i szybkością. Pod koniec serie lubi Pija­
ka dają się we znaki Kargierowi, który po 
silniejszym ciosie rezygnuje z walki w dru­
gim starciu. Od caaau mistrzostw okręgu 
Białek oedągnął znaczną poprawę łoimy.

Sensacyjny pojedynek Czarnecki,>go I s  
Baranem w wadze koguciej rozpoczął się 
od ataku Barana, widać Jednak, że ru ty­
na i technika łodziantna bierze górę. Osuu> 
necki I  trafia z lewej. W drugiej nm dzłs 
obydwaj trzym ają, pod koniec po sMr.ym 
ciosie Baran idzie na deski do 6. W trzeciej

rundzie Baran walczy bardzo ambitnie, od­
gryza się od czasu do czasu, ale przewaga 
Czarneckiego nie ulega wątpliwości i ro­
śnie a każdą chwilą. Baran pada jeszcze 
dwukrotnie do 2 i 8, kończy walkę wytwor­
ny. ..Bjednoeaenl", prowadzą 4:3.

Gdyby ohódsdło o porównanie Czarnec­
kiego z Jóżwiaklem, wydaje się, te  łodzia­
nin bardziej ofensywnie nastawiony, bdjs se­
riam i i niebezpieczniej niż pięściarz „Koy- 
wn“.

Wałka w w ada. piórkowej między 
Choiną i Adamiakiem trw ała dość krótko. 
Łodzianin jest szczupły i wykazy, Choina 
niski, silnie zbudowany. Ju ś  pierwszy cios 
robi za Adamiaku duże wrażenie, dalsze 
ciosy zapewniają Choinie tak  wysoką prze­
wagę, ie  sędzia stusails robi, odsyłając A- 
dam iaka do narożnika. Iąitolinianka wyrów­
nała. jest 4:4

Dramatyczny przebieg miało spotkania 
K ażm iercwka z Ostaszewskim w wadia 
lekkiej. Pierwsza runda upływa pod zna­
kiem olbrzymiej przewagi łodzianina, k tóry  
dysponuje silnym cioaem, pod każitym 
względem góruj* technicznie. Ostaszewski 
idzie na deski do 6 i do S, tylko swej feno­
menalnej wytrzymałości zawdzięcza do­
trwanie do końca riuuly. W drugiej rundzie 
Ostaszewski zawadza nieoczekiwanie o 
szczękę przeciwnika i Każmierczak wali 
się nieprzytomnie na ring. Ostaszewski od­
nosi przypadkowe zwycięstwo, a Lubllntaik 
ka prowadzi 6:4.

A takujący Siemion U zapewnił sobłt 
wygraną z Michalakiem dzięki przewadze 
w pierwszej 1 trzeciej rundzie. W drugim 
Starciu zamachowe łodzianina dochodzą ca­
lu, gdyż Siemion Et zapomina o gardzie.

W alka w drugiej parze wagi pólśrodniej 
między Kijewskim i Zielińskim była pojer 
dynlilem dwóch „fighterów". Obydwoł silnie 
Zbudowani, o mooderczym eicsie, większość 
walk wygrali przez k.o., obydwaj też na 
k.o. polują. Zieliński atakuje, starając się 
ulokować decydujący cios z prawej, Kijew- 
aki dopusacaa przeciwnika do ataków z my­
ślą e kontrze. Zieliński lepiej czuje się na 
dystans, Kijewski — w zwarodu. M istrz Lu- 
hitna zdobywa przewagę punktów ą, ale ło­
dzianin Jest ciągle niebezpieczny. Oopiero 
w trzeciej runda)e destrukcyjna i-olroia Zie­
lińskiego robi swoje. Celny cloo w żołądek 
1 szybka sMia odbierają Kijewskiemu o- 
chotę do wałki. Łodzianin poddaje się. Lnb- 
Un a>ygrywa msoz X0:4, co pi-aynosi wielką 
radość widzom. Warto saanacayć, że pu- 
blicsuiość lubelska zachowywała się bards» 
obiektywnie, oklaskując udane uniki, czy 
cłoay gości. Organizacja zawodów r z e w ­
na. Sędziowanie sumienne i zgodne i war­
to podkreślić Jednomyślność orzeczeń tę- 

<Mów punktowych).

Rozmowy po hieezu
Ki.ivMn.ik drużyny- gości, ab. Jan  Pisc 

toruszfca jent dhigoletniim organizatorem 
Sportu robotniczego, łnśom iuj. nas 

t bezsfcnoormle:

O b 6 *  k o n d y c y j n y
Idąc w ślady Lgura, Bydgoszczy, Puana- 

ska i śląska, Lmbefeki O.Z B, w porozumie­
niu z WKB IrutoSinianhą orgaininitje tygo­
dniowy obóz kondycyjny przed mistrziowtwa 
znś Polski w Łodai.

Eajęeśa piężelarey lubelskich będą odby­
wały się ped kierunkiem trenera Kowato 
ezyka w godziłiach od 8-ej do 12-ej 1 od 
ló-ej do 18-ej. Byłoby bardzo pożądana, 
aby k*Mo. ŁutotłniasM. miłośnicy bok mi, 
lkl[pcy ł  ps«emy»#ow<cy łutoeśaey .wfSanarmd 
Sśeróałnym i j  w B łh w s  śopotnugk w or

ganizacjj obozu treningowego. Wszyscy 
bokserzy lubelscy znajdują się w euęśldch 
warunkach materiatoych, a praygjołowznie 
się do sta rtu  w mistrzostwach Potoki mu­
si oprzeć się na poprawie tą )  rvy4ywienia. 
Mamy nadzieję, że Lubi im nie powsstanłe 
w tyle na innymi miastami, kitńre tak  eta- 
rasmie otoczyły opieką swoich reprezen­
tantów. Uprzejmi cflarortawcy **ohcą po­
rozumieć się z prawtożaiwicielem L O.Z.B. 
w sklefiie sścfataoteichnicRnyni Os. BtoMsa- 
Wmwltą Ktwft. PM«tm. '

—■ Pm*Hl a ie se m  spodziewaMAmy stę 
przegranej 6:8, gdyby ptzyjcuheł Baces- 
pińaki, kio wie, czy nde .ąkońrstyioiby się 
Mt remisie. N ad zawodnicy byli zmęoiM- 
ni podróżą i r. o t  lągnęli wo«łna*nęj for­
my. nawet Ozamieokó I  nie zachwycił. N .  
m *  m udta to pięść kara rawarwowy, a 
Michalak i Kijewełci odoauwaU brak .g a ­
zu" w wedoe. Jeśli chodzi o waswjdt bok­
serów, to trudno mi ooś powiedzieć s  pión- 
Icowcu, bo alby* krótko go bidzie łem. Do­
bry JesZ BleUfMkt pozhrda ^|sbsąpies»ny 
ękw. Kesnśon W-gl ma jezwS* brzM. O 
Wygranej w wadze iclriciej — Jak wktai.- 
bśmy — zadecydioiwsł pizypsrish.

Ckitoaczymy zrezzltą, co pokaże spotkanie 
rewanżowe w Łodzi. Wór# odbędzie się w 
maju, pszwslopoidobsils n« wolnym powte- 
t n u  O putoHwnnśal lutortsWaj nusest wy- 
rsaść ntę .» pełnym wznaniwn.

łUankV‘ oto. Tuóeuat* Mancioiaik a tw ion to : 
— Ogólny poziomi meaou w porównaniu 

z waUcami *e, „Zrywem", byl rao*oj ni­
ski. Msm jwinek naiiMeJę, te  ol>ó® konidy 
op-jny, IWtótoy (pojurioial wyjazd iwseycli 
węwodmków na młzta-sosliwa Potoki, po­
zwoli u i  dolezą poprawę ftrnny praedata- 
wlcieli Lrtbłina w hokade. Wtaysoy airadua- 
Ję duży zapał do pracy. T gości na^bar- 
dztoj poduśjsłd ml się obydwaj Ciarmeooy 
Mały Ctaamecśti w papiero-wej aajpowiarta 
się bardzo dobrze, a kogut nie ma dri< 
— mośrs adiwiiem — przećhm ika w Pol- 
•«•. Ooraz leąidgj wałczą Białek i Ołioina 
Zieliński choć a is  miał „swojego dnia" 

z nłeiMząiśezMnym pięściaiwcsn.

Puchar LOZB
Lubelski Okręgowy Bwtąeok Brtkacmki 

trfundował puchar dla pięściarza — dżen- 
tebrisne, który na miefersnwtwacii bok-it-r- 
rtdch w Łodzi zdotoęiMa ty tu ł po najpięk 

fiOBbaiwżoesyzti acłiytoesś wal
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Przystępujemy dfl rozszerzenia I amasowienia sportu
Kluby na start!

Roczny turniej między klubo wy

m £ w » j f *-
i p i i ^ T ^ n b —

Komisja Portywtmiewnweoa Okręgowych
Związków Sportowych w Lubhąjjg i d u  po 
rnyłłi wywodów autora erty;
KM aemnu aportów boli 
nzonege w poprzednim nuiueree .R acoty 
Spoitowej", postanowiła drogą toohkuriw 
wciągnąć kluby do współpracy mul um u o - 
wieniem i pogłęłiioniem procy sportowej na 
r.aszym terenie.

W arunki konkursu są  tak  ponuyiUun*, by 
ni* przypadek i iii* jedna seheja, ieos po­
ważna i systematyczna, możliwie jak  naj- 
tiardŁiaj wszechstronna proco, obejmują** 
id* jednostki, lecz zespoły, decydowała o 
zwycięstwie danego klubu, a  co aa tym  
idaie, o przyznaniu mu zaszczytnego, w pet 
ni 1 bez żadnych zastrzeżeń zasłużonego 
mlcuia organizacji przndująuej w pracy 
aportowej na naszym terenie.

Współzawodnictwo nuędzy klubowe na 
warunkach konkursu Komisji Porożu mie- 
w a  wczuj obejmuj* lekką atletyk*, gry spor­
towe, pływanie i sporty zimowa,

O kledyftkaojt współzawodniczący ch kla­
nów zadecyduje średnia wyników, uzyska­
nych przez zeepoły klubowe, biorące udział 
,ve wszystkich przewidzianych w konkursie 
zawodach.

Ogłoszenia wyniku konkursu 1 wręcze­
ni* przechodniej ńagrody zwycięskiemu ki u 
bowi nastąpi w miesiącu marcu każdego 

>k-u, po przeprowadzeniu ostatnich kon- 
itureipyj, a  mianowicie zawodów narciar­
skich i turnieju hokejowego.

Przechodnia, nagroda przejdzie na wła­
sność tego klubu, który, trzykrotni* ■ rzę­
du lub trzykrotnie na przestrzeni 5-oiu la t 
uzyska w kljieyfikacji I-sze miejsce. 

W arunki konkursu:
Klub biorący udział w zawadach na wa­

runkach konkursu powinien zgłosić i
1) do każdej indywidualnej konkurencji 

po 3-eh zawodników (csski),
2) do biegów sztafetowych po jadnym 

zespolą,
3) do trójboju lekko-atletyoonego po jad 

nym zespole 5-cio osobowym,
i) w groch sportowych:
1) po dwie drużyny siatkówki i koszy­

kówki,
2) po jednej drużynie szozypiorniaka,
0) w plywunta:
1) jk) U-aech zawodników (czki) de bie­

gów indywidualnych,
2) po jednym zespole do biegów setate-

fcowyeh,
3) w grupie męskiej jedną drużynę pił­

ki wędnej.
di) w sportach skatowych:
X) pa drteslęoiu zawodników (oski) do 

Wagów nateiasskiuh o odznakę PS5N,
3) w grupie męskiej dwie pełna drużyny 

hokejowa.
W pWMKUMgólaych dyscyplinach sporto­

wy*^ odbędą się następując* konkurencje, 
l j  w laickiej uttatąptai 
a )  Wagi: 100 — 20« — 400 — 300 — 

fSOO — 3000 m |
aetaiety: 4x100 m, 100x200x400x800 m; 
ł>) skoki i wzwyż, w dal i o tyczoe; 
o) rzuty: kulą, dyskiem, oszczepem;
4) trójbój lekko-aUatyozny: bieg J.00 m, 

śkok w dej, pchnięcie kulą.
2) gry sportowe:
siatkówka, koszykówka, saoaypiomiak.
3) pływanie:

Wagit #0 — 100 — 200 — styiam  dewot- i g ) w  pierwszej połowi* lutego: turniej 
iiym, artafeta: 4x00 m, 1 drużyna piłki wod | hokajowy.

Regulamin i  sposób oceny drużyn, biorą­
cych udział w  wymienionymi m wodaeh zo­
staną ogłoszone później.

Szczegółowa terminy zawodów będą po­
dawana bezpośrednio przed zawodami w po- 
szos ogólnych konkurencjach.

Komisja Porozum lawa wcza ogłaszają* po 
wyższy konkurs — wyraża głębokie przeko­
nania, ż* inicjatywa jaj 1 cele, dla jakich 
konkurs został zorganizowany, zostaną na­
leżyci* znoaumian*, oceniona i poparta prasa 
wazystki* lubelski* kluby.

N a liścia ogłoszeń nie powinno brakować 
oni jednego hibełettego klubu, który szcze­
rz* służy idei umasowienia i  pogłębienia 
pracy sportowej na naszym terania 

W szystkie kluby na start!

4) aporty
bieg 12 km, hokej, 
w grupie żeńskiej: 
biegi! 30 — 100 — 800 
sztafeta: 4x80 n |  
skoki: wzwyż t w dal; 
rzuty i kulą, dyskiem, i ,aosępem| 
trójbój lekko-atletyczny: bieg 80 m, BtOH 

W dal, pchnięcie kulą;
gry sportowa: siatkówka, koszykówka, 

saosypioRiiak;
pływ ania biegł 50 — 100 m, sztafeta  

i*M
sporty Jńmowet bieg 4 km.
Jak wynika z powyższego, zawody będą 

się odbywać na przestrzeni osiego roku. 
Przeprowadzi jo Komisja Porozumiewaw­
cza przy współudziale 1 współpracy odpo­
wiednich Okręgowych Związków Sporto­
wych w terminach jak niżej:

a) w drugiej potowi* maja: turniej zamgr 
piomiako w grupie m ęskiej 1 żeńskiej,

b) w pierwszej potowi* oserżoat trójbój 
lekko-aitlatyoemy męBU I tZblri

o) w drugiej połowi* ocerwcoi zawody 
pływackie 1 turniej pitki wodnej,

ż ) w drugiej połowi* wrze żulu  indywi­
dualne konkurencja lekko - atletyamw,

*) w m iesiącach zimowych, na sali: tur­
niej siatkówki 1 koszykówki w grupie mę­
skiej 1 żeńskiej,

X) w druglęj połowie stym nla: biegi nas- 
olaretae, V

Pisem ne zgłaszania ijżsłału w koukunóa 
nałoży nadsyłać do dnia 15 kwietnia br. na 
ręce przewodniczącego Komisji Porozumie­
wawczej O kręgowy oh Związków Sporto­
wych oh. wizytatora Józefa Mazia — Ku­
ratorium Okręgu Skfcoteego — ul. S-go Ma­
ja 8,

wyfcżhy drużyn i zawodników do 
indywklualiiyoh konkurencji z  podaniom ioh 
dzt urodzenia i  opinią lekarza. Kluby będą 
zobowiązane przedkładać właściwym korni- 
•Jem organizacyjnym w terminach ustalo­
nych każdorazowo w  komunikatach o zawo­
dach w poszczególny eh konkurencjach spor 
towyoh.

Kcmigja Poroeumiaiwawoaa zastrzega #o- 
bio prawo dokonywania w razie konieo*- 
ncśoi ewentualnych zmian w warunkach 
konkursu.

Jednocześni* Komtaja zwraca się z go- 
rąeym apelem do organLaacyJ sportowych 
na terenl* województwa lubelskiego, by za­
inicjowały i  zorganizowały u siebie łinpre- 

sportowe w duchu konkursu lubelskie­
go i pobudziły w ten sposób tam tejsze klu­
by do szerzej i głębiej pojętej pracy w słu ł 
Me dla dobra polskiego sportu.

Piłkarze wyruszają na boiska
Tabela rozgrywek klany Ą i B.

K da. żl-g» m arca b. r. rozpoczynają się 
rozgrywki pUkaraki* o mlMtraortw* okrę­
gu lubelskiego. Niżej podajemy tabelę 
rozgrywek klasy A i ioh dniżyn I—B. Ta­
bela jest ułożona w ten sposób, ażeby ■% 
medzieię odbywały się rozgrywki między 
drużynami miejscowymi i zasniejaoowymi. 
Natom iast w soboty będą rozgrywać m*- 
ose drużyny miejscowe. Dnia 91-go m area 
48 aokp gadu. 12.45 drużyny maca pier­
wsze B pode. 14.30 drużyny l& zy  AK# 
DębUn — WKS LublinA&nka.

#1 maroa goto. 11.45 pierwsze £ ; godz. 
14.80 drużyny klasy A KKB Sygnał I 
Lewart (Lubartów).

B ie g  n a  p r z e ła j  ,,Gazety Lubelskiej*4 
Bieg narodowy 3-go maja

P rzy g o to w u jem y  s ię  d o  b ieg ó w  n a  przełaj!
atletycznych, jaśtiau będą 
taj „Gazety Lubelskiej"

Sporty lekkoatileityozne, a przede wzzynt 
kim  wiosenna zaprawia biegowa, zapew­
niają czynnym sportowcom, obojętne spod 
jakiego znaku — piłki nożnej łub ręosh
nej, rzutów czy Skoków, turystyki wod­
nej, ozy lądowej — nie tylko potrzebną 
im szybkość 1 wytrzym ałość, lecz również 
jak  najszerzej pojętą sprawność fizyczną,' 
gwarantującą lepsze wyniki w każdej kon­
kurencji sportowej.

Tb też nie bez przykrości stwierdzić na­
leży, że lubelscy sportowcy, z wyjątkiem 
młodzieży szkolnej, nie w ykazują przy­
najmniej jak  dotychczas, żadnego zrozu­
mienia dla konieoznoóol ddipowiedmago 
przygotowania się do czekających Ich w 
letnim sezonie wysiłków.

Ale jeszcze ozas naprawić błędy orga­
nizacyjne, i pomyśleć serio i poważnie nad 
pi-zygotowaniami seikcyj aportowych w klu­
bach do ciężkiej pracy boiskowej w wal­
kach miętoyStlubowych o punkty, a przede 
wszystkim do najbliższych knpres lekko

„Bieg na pwe- 
i  „Narodowy 

bieg na praełaj“ w dniu 2-g» maja, na­
grodzony pucharem przechodnim, ufundo­
wanym przez redakcję „Gazety U ibeł- 
sk lsj“, oraz nagrodami indywidualnymi.

B iegi te będą dla klubów i ioh oztonkdw 
pierwsz próbą, a jeśnocBMśnie egzaminem  
ich organlzacyjno-eportowej pracy, tym  
oenniejoaym z punktu widzenia wartości 
prawdziwie sportowych, ż* w biegach bę­
dą klasyfikowane zespoły.

Kluby powinny więc już drtrtaj poważ­
ni* pomyśleć o odpowiednim preugotowa­
niu jak największej llottoi swoich człon­
ków do udziału w obu blagach na przełaj, 
bowiem w biegach e zajęciu miejsoa decy­
duje — obok kondyojl fizycznej — ep.uw- 
wamie atiłu i rozumna taktyka.

Warunki, szczegóły 1 regulaminy obu 
biegów na przełaj poda we właściwym, z a j . 
bliższym jud ozenie, m iejsU lK  prasa. 

Tymczasem do praoyi 
Trenować! J- XX-

Sil m aroa godz. 11.45 pierwsze B; g«xjż- 
14.30 drużyny klasy A KB Sport & (Ka­
rność) — KS Społem.

6 JV. 48 r. godz. 13.4# drużyny pierwsze 
B; godz. 16.80 KB Społem — KXS Sygu-O.

7.IY. 44 r. godz, 13.45 drużyny paerwąae 
B; godz. 16.30 WKS LubUnitunka — KB

DZPIM uzyskał lokal
(.Akbeieki Okręguwy Związek JKOci Noż­

nej dzięki staraniom prezesa Krzesińióti*- 
S» i  potMuroiu Zarządu Miejskiego, otrzy­
mał w jjppą siedzibę przy ul. 3-go Maja 
16, Naióży zaznaczyć, że od nKwncretu pow 
wlania Bwiążku przed kilkunastu la ty  or­
ganizacja ta  po ras pierwszy ma własny 

ikoi. Kekretoriat Związku czynny jest w 
'owym lokalu oodzlennle od godz. 17 do 
3-taj.
Z obszernego łokohi Korzystają już kin* 

- wiązki i urgonizooje sportowo, Które od- 
óywoją tam swoje eebranie.

- ° 0 °

Nowe iiliiky p iłkarskie
Ostourio do sekretariatu  Lub. OBPN-u; łom stoi pod znakiem zapytania. Przed

zgołseenlem  się „Garbami" do OZ PN-u- odwpłynęło zgłoszenie nowo zorganizowanej
drużyny piłkorsCriej w Chełmie pod na­
zwą „Chełnuanka", istniejącej dotąd jako 
drużyna „dzika". Gracza wymienionej dru­
żyny, chcąc podnieść swój poziom proszą 
o przyjęci# ich do Związku Okręgowego, 
ażeby móc rozgrywać mecze z drużynami 
klasowymi. W tymże dniu wpłynęło zgło­
szeni* nowoutworzonej drużyny piłkar­
skiej w Lublinie pod nazwą „Garbarnia". 
Jak  nam podano do te j drużyny wuazdi 
znani nam gracze z byłego RKS-u jak o- 
brońoa Judyoki, luwa pomoo Bukowski, le­
wy łąaanik DrazdaildewicB, środek napa­
du Wiohary, obrońca Kurta i  Ołejosa. 
Przejście tych graczy do „Garbami" osła­
bł w anaosnym stopniu drużynę Społem, 
k tóra liczyła, że wros s  RKB-em wymie­
niem gracze wejdą pod barwy spółdzirt- 

t«j aiaąpodrtenW

było się w dbilu 19-go b. m. zebranie or­
ganizacyjne nowoutworzonego Klubu Słpor 
towego pod naswą „GarbamŁa", na któ­
rym został obrany Zarząd. Prezesom klu­
bu został ob. dyr. Sawkśd, pierwszym wi- 
ceprezeaam ob. dyr. Kozak 1 drugim wice­
prezesem ob. Judydkl, sekretariat objął ob. 
Daniel, funkcję sikairfhnik-a pełnić będiZiie 
ob. Roth. N a goąpodarza wybrano ob. 
Szymczaka. Komisję rewizyjną tworzą 
ob. ob.! StawSki, Brzozowski, Ziameoki.

Zebranie orsanizacyjne
Zwi^zkH Tenisowegn

T,IV. 48 r. godz. 13.45 drużyny plęrwsse 
B; sodo. 16.30 drużyny kłosy A KB Le- 
w ir t  — AKB DębUn.

18.IV. 48 i ,  godz. 13.45 — drużyny pierw 
aze B; gada. 16.80 drużyny Wiasy A  KB 
Społem — AKB LufMLnianka.

14,fV. 44 r, godz. 13.45 drużyny p*erw- 
•oe B; godz. 16.30 drużyny kłosy A
KKB Sygnał — AKB Dębiki.

14.IV. 48 x. godz. 13.46 drużyny pierw­
sze B; godz. 15.30 drużyny kłosy A
KB Snarta — KB Lewort,

28.IV. 48 r. godz; 14.16 drużyny pierw­
sze B; goto. 14-ta drużyny łcłeey A
WKS LubUniartka — KB Lewart.

28.iV. 48 r. goto. 14.1# drużyny pierw- 
e Bj godz. 18-ta drużyny Wąsy A

KS Sparta — KKB Sygnał.
28.IV. 46 r. godz. 14,16 drużyny pisrw- 

•ze B; godz. 16-ta drużyny kfssy A AKB 
Dęblin — KS Społem.

#.V. 46 r. godz. 15.16 drużyny pierwsz* 
B; goto. 17-ta drużyny kiesy A KKS Sy­
gnał — WKS Lublinian ka.

6.V. 48 r. godz. 15.18 drużyny pietwwne 
B; goto. 17-ta drużyny klasy 1 2 3  L *  
w art — KS Społem.

6.V. 46 r. g o to  15.18 drużyny ptewneM 
B; godz. 17-ta drużyny klasy A AKK Dę­
blin — K8 Sparta.

TABELA ROWłP.YWMK KLASY Ht 
T'*V. 46 r. goto. 16-ta 2305 Stomość —• 

KS M.Ob. Lublin.
T.rv. 46 r. goto. 15-ta  KS Wiała (**«»«- 

wy) — WKS OSI (LubUm).
7.IV. 46 r. goto 11-ta A0S Lubhn KB 

OSP Biłgoraj.
14.IV. 48 r. goto. 11-ta KS M. Ob. U»- 

Ndn — KS Wiała (Puławy).
14.IV. 46 r. goto. 11-ta 23CS tom ość ~ 

W K f OSt (lArblln).
2«.rV. 46 r. goto. 14,-t* KB M.Ob. Lu- 

Wln — AZS LubHn
26.IV. 46 r. goto. 164a KS Wiała Puławy

— ŁKS Zamość.
B.V. 46 r. goto. 18-ta KS OSP l ió g W

— K.S M.Ob. I-obito
5.V. 46 r. goto. 18-ta ZKB Zamość — 

AZS Lggdż.
11. V. 46 r. goto. 16-te WKB OBI r-ubito

— KS M.Ob. Lublin.
12. V. 46 r. goto. 18.30 OSP Biłgoraj — 

KS Wiała Puławy.
13. V. 46 r. goto. 14.30 AZS Jaablto — 

KS Wisła Puławy.
19.V. 46 r. goto. U.»0 WKS OSI U»- 

biró — OSP Biłgoraj.
36.V, 46 r. goto. 17-ta KS OSP Wfeo- 

raj ZKS Zamość.
36 V. 48 r. gi>to. 11-ta AZS Ijublto — 

WKS OSI Lublin.
Ro?grywki klasy B rozpoozną aię w 

drugiej połowie kwietnia. Ze wżjjtiędn na 
zgłaszające się obecnie <ipś&yr ■ nowa ta ­
bela drużyn klasy tt nie tńiżu eyć j-imrnrt 
ułożom.

* e *
Luhlinianka przed wyjiv*uxn do Dębii- 

| na mecz U eningotwy między mvy-
; mi zespołami juiao o g<»to, 16-tej na heł-

W dniu 27 b. m. odbędzie eię zAhrani* : sku przy ui. Okapowej, 
organizacyjne Związku Tentaowwgo w lo­
kalu OCSPN-u przy ul. 3 Maje 16 I  piętro.
Wszyscy zrzeszeni, nieerzesrenl i i 
tyeg pen—eto *ą e praybycto na *

i Fiorwsiy mecz mtątoy.klubowy zoeUmie 
ro«!'trany t.°ć w óritii jutrzejszym mJętoy

tarthił g n yym p*  ; KS T>31 i AKS Spolum na '
M -tą, Nowyj Dootoe « ąoto. 18-taj,



W  jakich warunkach odbywa się
repatriacja Polaków ze strefy brytyjskiej

Samowola nieodpowiedzialnych jednostek
WROCŁAW. Władze brytyjski#, wyko­

rzystując patoki# pociągi, powracające z 
j ryty jakiej strefy  okupacyjnej w Niem- 
aeoh, po dostarczeniu tam  niemieckich re­
patriantów wysyłają nimi transporty Po­
s ta w  do kraju. W dniu 11 b. m. i do dnia 
9 b. m. przybyło tą  dnog | do Potoki 6.703 
aotoy. Są to przeważnie byli jeńcy wojem- 
vi i  osoby cywilne, wywiezione na przy- 
uuaowe roboty do Niemiec. Powracających 
daruje się do punktu przejściowego w Li­
sicy, skąd wyjeżdżają oni do rodzin. W 
ransiportach tych bywają 2 i 3-tygodnio- 
ve dzieci oraz ciężarne kobiety, będące 
v przededniu połogu. Także na punkcie 
granicznym w Kołaaku pa-zyazło na świat 
i dzieci. O warunkach, w jakich odbywa 
;ię repatriacja Polaków z brytyjskiej atre- 
y okupacyjnej świadczy najdobitniej po- 
■iżmy protokół, spisany przez władze pol- 
kie na punkcie granicznym. „Kolasko, 
:nia 18.HI.1946 r. Protokół w sprawie 
ranaportu Polaków ze strefy brytyjskiej. 

Transport w liczbie 1.500 osób został za- 
.adowany na stacji Welmenhorat o gada. 
) rano, dnia 13.IH.1946 r. Wagony nie po­
gadały ogrzewania, ani opieki lekarskiej, 
łficer angielski oświadczył, że transport 
na byó skierowany do Lubeki. Wyr uszy­
jm y  o godz. 20-tej. W skutek nieudolnej 
rganiaacjl, znaleźliśmy się w Bremie po 
i pływie kilkunastu godzin. Następnie śkle- 
owąno nas pizez Hannover do m iasta 
/olkabufg. W skutek braku ogrzewania, 
>raku lekarza, względnie sanltartusBki, o- 
a* niemożliwości ugotowania ciepłej s tra ­

wy, zmarło diwoje dzieci Po przybyciu do 
Yołaburga załadowano transport na samo- 
hudy. Orupa ludzi ok. 400 osób nie mogła 
y« odtransportowana z powodu braku wy 
taroBającej Ilości samochodów. O nlemożli- 
vo*d przewiezienia wszystkich ludzi ntko- 
;o nie uprzedzono. Powstał wielki chaoa, 
wsfleutek tego, że część rodzin pojechała, a  
część musiała noBOrtać. Zaszły również 
wypadki, że repatrianci pojechali z ba­
gażem współtowarzyszy, tak, że niektórzy 
nozostald bez środków do* życia. Kierownik 
ranaportu zwrócił się do oficera angiel­

skiego o podstawienie brakujących wo­
zów, ponieważ zaszły wypadki rozłącze- 
da rodzin. Oficer angielski oświadczył, że 
o jest absolutnie niemożliwe i ludzie cl zo­

stali, przetransportowani do obozu ,przejścto 
wago. W obozie tym  zupełnie nieprzygo­
towanym (brak łóżek, pleców, ośwletle-

Zupa ta  składała się g wody, minimalnie 
zagęszczanej m ączką grochową, ze śladami 
mięsa konserwowego.

Kierownik transportu interweniował u 
kom endanta angielskiego, a tan w odpowie­
dzi czynił mu zarzuty, że Polacy zacho­
wują się nieodpowiednio, zabierają drzewo 
i rozpalają ogniska. Kierownik transportu 
oświadczył inu na to, że j  : .i zaopatrzy 
się Polaków tak, jak  Polacy są zobowią­
zani zaopatrywać Niemców, bo takie wy­
padki nie będą miały thlejsca.

■Anglik ten oświadczył dalej, że żywność 
wydane jest w takiej ilości, jaka przysłu­
guje repatriantom . Kierownikowi transpor­
tu, k tó ry  stwierdził, że zna tabelę wyżywie­
nia dla wysiedleńców i przypuszcza, że war­
tość wydanej żywności wynosi 600 kalorii, 
Anglik oświadczył, że nie jest w stanie, po 
za dodatkowymi kilkoma sucharami, żyw­
ności uzupełnić. Następnie po 2-dntowym 
pobycie załadowano ludzi na samochody, 
Jednak wskutek ich niewystarczającej lica 
by, jedna grupa w Ecabie 20 osób musia­
ła pozostać. Polacy zastali przeładowani na 
pociąg polski, k tóry odwoził Niemców do 
strefy brytyjskiej 1 wracał z powrotem. W 
każdym wagonie były piece, jednak od An­
glików repatrianci nie otrzymali żadnego 
opaiu. Na interwencję oświadoaył tam tej­
szy szef UNKJtA, że dla Polaków nie nie 
ma. Żywność została załadowana do osob­
nego wagonu, bee zainwentaryzowania. O- 
świadczono tylko, że jest to  racja na płęś 
dni. Kiedy kierownik transportu i konwo­
jujący oficer potoki próbowali, by inter­
weniować w tej sprawie, pociąg na 
angielski odszedł i musieli go oni 
moohodem. Nadmienia się, ż# w podróży 
Polacy ohleba wogóle nie ohnąymtoU, a  po­
dróż trw ała  i  Marti enh&du do Kolaska dwie 
doby. Nie posiadaliśmy żadnego oświetle­
nia, oo stwarzało bardzo brudne warunki, 
specjalnie dla m atek z dziećmi. W osasie 
transportu obsługa niemiecka woale nie u- 
przedzała pasażerów sygnałem o odjeź- 
dzie. W kilku wypadkach musiano trans­

port ścigać pociągiem osobowym. Uniemo­
żliwiono również korzystanie s  wody, za­
trzymywano bowiem transporty w takim 
miejscu, gdzie było o nią bardzo trudne. 
Ogółem odnieśliśmy wrażenie, że władze 
angielskie zupełnie nie interesują się losem 
transportowanych Polaków. „Wiarogod- 
ność powyższego stwierdzają: Gartniejew- 
tfd ppor., Stawicki kpt., Górski ppor. i 
Kohout chorąży".

W związku z powyższą wiadomością 
Polska Agencja Prasowa w Warszawie do 
wiaduje się ze źródeł miarodajnych, że 
sprawa wiosennej repatriacji Polaków ze 
strefy brytyjskiej i amerykańskiej w Nd*m 
ozach nie jest dotąd a Rządem R. P. ure- 
Ugiowana i że wysyłanie wspomnianych 
transportów jest rezultatem samowoli nie- 
odpowiedaiaihiych jednostek.

Widmo pokoju
Niepokoi 
Widmo pokoju 
Spekulantów i potkany.
Leśnych chłopców, waluciarzy, 
Obszarników, londyńczyków, 
Andersowców, polityków 
Wiadomego w Polsce znaku.
I  na niepokoju straży 
Spekulanci i paskarze,
Leśni chłopcy, waluciarze.
Pod batutą dygnitarzy 
Wiadomego w Polsce znaku 
Chórem szepcą wiadomości 
Wojownicze, bo ich złości 
WIDMO POKOJUt

(b.)

Kupon x x x

Poradni Prawnej

Groźna sytuacja powodziowa
na teren ie  w ojew ództw a pom orsk iego

WARSZAWA. Trwający od 16 kutego ; powodziowej, istnieje możliwość katasUu-
r.b. zator lodowy powoduje w dalszym cią­
gu groźbę przerwania wałów wiślanych, 
zniszczenia mostu w Chełmnie 1 wielu in­
nych szkód.

Wytężona akcja wojaka, samolotów, 
możdaieży, wyłamywania rynny przy po­
mocy ładunków wybuchowych, nie dała Je­
szcze należytych rezultatów. Katar trwa, 
powodują* niespotykane od atu tot wymy­

ty  wałów, które anajdują się pod najwięk 
t*ym naparem wody, a od 5-d u  tygodni 
nasiąkły wodą, oo powoduje przesiąkł i nie 
bospdeoaeńatwo rozpłynięcia się. Sytuację 
pogarsza zniszczenie wałów wskutek dy- 
noinicznego rtstolainla lodów podozna ich pe 
chodu 1 twomenl* się zatoru, pmos oo zo­
stały uszkodzone skarpy wewnętrzne, ni- 
azozone w dalszym ciągu przez nurt wo-

We stany Wód. Obecnie wskutek trzeciej, . dy,- płynącej na pewnych odcinkach ■ ba- 
ed początku zatoru, kulminacji fali j ku masy lodowej pod samymi wałami.

----------------OQO---- -----------

zZ KRAJU
REPATRIACJA 

LUDNOŚCI NIEMIECKIEJ
WAR621AWA. Akoja repatriacyjna Nlem 

oów z Ziem Odzyskanych od dnia 20 1 litego 
do 22 marca rb. objęła pwaeeeto 100.000 oeób.

W dniu 25 m arca m etanie uruchomiony 
trzeci pooiąg z Dolnego śląska, a od 1 
kwietnia — ozwarty. Jeszcze w kwietniu 
rozpocznie się repatriowanie ludności nle-

-OQO-

ODEZWA P.Z.Z.
do społeczeństw a lu b e lsk ieg o

Polski Związek Zachodni, prowadzący 
od 25 la t nieustanną l  nieubłaganą walkę 

nia), wydano żywność w tak  ograniczonej jze ws®y*tkim oo jnet niemiecki* na Bla­
dości, że praktycznie prawie była niepo- j Polskich, nawiązując do zdrowych
dzietna. Np.: na osobę 1 na dobę: 3 i pół ■ tradyeyj swej organizacji a okresu przed- 
aichara, puszka ry ty  na 25 osób, puszka j wojennego, mobilizuje patriotyczną opinię 
itiięea na 10 osób 1 po ćwierć libra zupy. Bpołeczeństwa polskiego do wałki z impe-

— —>— -----oOo -----------

A N K IE T A
dla Miłośników Teatru 

ag dy: bezpłatne hileiy teatralno, iuiugcaiiu * dedykaefami
artystów, książki

Celem upam iętnienia pierw szej roczni- j 2. KTO Z AKTOREK LUB AKTORÓW 
•y praey Teatru M iejskiego w Lublinie, j PODOBA Ml SI i; NAJBARDZIEJ?

JAKĄ SZTUKĘ PRAGNĘ ZOBA-
tedakcja „Gazety Lubelskiej** 

rokietą,
na nnslępuju­

ce pytania:
I . JAKA SZTUKA, Z 14-TU DOTYC1I- 

tKAS GRANYCH W  TEATRZE M IEJ­
SKIM W  LUBLINIE, NAJBARDZIEJ MI 
H Ę PODOBAŁA?

ogłasza „

CZYĆ W BIEŻĄCYM SEZONIE?

Odpowiedzi n a  te pytania należy napi­
sać na wyciętym z „Gazety Lubelskiej**

rla.hz.mem niemieckim, który o s t r a  swe od 
wieków Skierował przeciwko Polsce.

Mimo wielkich ofiar, ponletoonyoh w 
swych azoregach P.ZJS. zasilany ootżi to 
nowymi ludźmi, walczy o realizację wiel­
kiego program u repoianihzacji ziem odwleaa- 
nie polskich, zrosaonych poprzez pokole­
nia krwią naszych braci.

N a ziemiach tych nad Odrą, Nłsą i Bał- 
tykiem osiedla h ę  setki tyalęuy rodsin pet- 
sktah z różnych krańców nąpazj Ojezys- 
ny. W sokołach odganwa aię szelki brak 
lcalądki polskiej. Dhieul niejednokrotnie mo 
wy polołuoj W piśmie ucaą się z wycinków 
gazet. W tych warunkach naiMzauid# Jeot 
niezwykle ubnaliiilon*. W każdej rodstnie 
potokiej, k tóra prsetrw ała na micjaou bu­
rze wojenną nie boz tęga, ażeby nie zacho­
wały eię zbędne podnośniki sdkołaie, w aględ 
ni# inne książki, letóee mogłyby być po­
żyteczne na terenach aachodnich, P. Z. Z. 
Okręg Ijublitn proai pi'Z«Ło wazyutkiołi tych,

31.111 br.

Odpowiedź na ankietą
miłośników teatru,

Py tamie 1. .......—............................ ................................

kuponie i przesiać do Redukcji DO DNIA eetcu, aby w możliwie najszybszym czasie
składali książki do biura 1*.Z.Z. Okręg Lu­
blin, ul. Kołłątaja 6, II  piętro, w godzinach 
8—16-tej.

Zarmąd Okręgu P.Z.Z. Iziblin.

W t . ----------- ir-

W »* ..............
Imi<} 1 nazw isko  
A d r e s

micoklej drogą morską, oo znacani* wzmo­
że nasilenie oałej akc<‘

POLACY ZK S -l, , -iJCAM I 
WRACAJ A DO KRAJU

DZIEDraOB. Do Dtoedslo preyjechal pî r
ty  transport Polaków ze Snwajoaril, ułożo­
ny ze 146 osób, żołnierzy i cywilnych, W 
transporcie znajdowały edę wagony, wwie- 
rająoe śiodltł opatrunkowe, m edykśm cnty < 
sprzęt sanitarny. Konwój pociągu złożony 
byt z oficerów 1 żołnierzy szwajcarskich.

DAR BRYTYJSKI DLA POLSKIEGO 
CZERWONEGO KRZYŻA

WARSZAWA. Dnia 23 bm. na terenie 
szpitala Ctecrwoncgo Krzyża odbyto się u- 
roozyste przekazanie Potok leju u Czerwone­
mu Krzyżowi daru brytyjskiego — 15 no- 
wocżeonych samochodów sanitarnych, któ­
rego dokonał ambasador brytyjski p. Ca- 
yetidish-Bentlnok w otoczeniu członków am­
basady. Z ramienia Polskiego Czerwonego 
Krzyża obecni byli członkowie Zarządu 
Głównego PCK a prezesem Chrystlansom 
na czele.

PRZYJAZD DZIENNIKARZY 
WŁOSKICH DO POLSKI

WARSZAWA. W najbliższych dniach 
przybędzie do Warszawy grupa dziennika­
rzy włoskich, reprezentujących czołowe pi­
sma swego kraju. Przyj and 15 dziennika^ 
rzy włoskich, którzy Już wyjechali % Rzy­
mu, spodziewany jest w dniu 25 lub 26 
marcu ->r.

MIĘDZYNARODOWE TARGI
GDAŃSK. Opracowany został plan Mię­

dzynarodowych Targów w Gdańsku. Teren 
wystawy bedzle podzielony między Gdań­
skiem a Gdynią. Większość pawilonów u-

którym spraw a drtsol polskich Jeży ns ;mieszczan* będzie n* ,Ł̂ . '
-V ... . J  . i Z l ____»!• przymorskim w Gdańsku. W Odynl wy

stawi tylko przemysł rybny. Jak  słę dowia­
dujemy, konsulaty obcych państw Interesu­
ją  się żywo międzynarodowymi targami 
gdańskimi, które prawdopodobnie odbędą 
się już w sierpniu, (b)

-oOo

Wojsko przekazuje bydło dla rolników
Śląsku - dąbrowskich

KATOWICE. Dowództwo O.W. Śląsk 
calem przyjścia z pomocą ludnośoi wiej­
skiej województwa śląsko-dąbrowskiego 
przekazało Związkowi łfcunoipoinocy Chłop 
sklej do ronprowartżenia wśród rolników 
1.000 sztuk Inwentarza żywego dla ce.ów 
łusluwłonyels łVs*kssiąwoato efusrows<a*-

go przez Wojsko bydła odbywa się partia­
mi dis poeoceftgóknyah powiatów 1 zosta­
ło dotychczas urocayścto dokonana w B y­
tomiu i PsTKiiynie, stając Się jednocześnie 
manlfeataoją uczuć wdzięczności 1 przy­
wiązania ludu wiejskiego dl* odwdm ą e  
Wójtom
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WAANIE.ISZE -TELEFONY
Pogotowie ratunkowe < ......................... 22-73
|Btraii'ogniowa 11-11
Pogotowie elektryczne praj Elek­

trowni M ie jsk ie j.............................. 20-61
W arsztaty wodociągowe i kanaliz. 21-42 
Dyżurny Komendy M iasta M. O. . 23-83 

Komisariaty Milicji Obywatelskiej: I  —
21-91; II — 24-2§; n i  — 24-27, IV — 
i4-i4 . ;

( f E A t f l  1 K I N  A |
WARSZAWSKI f S A l®  AKTUALNOŚCI,
SATYRY I HUMORU W LUBLINIE 

W poniedziałek 26 i wtorek 26 m arca o 
godz. 19.80 w sali kina „APOLLO' od- | przybyła, by wziąć udział w Święcie Mlo-
będg aię tylko w ialnie dwa przedstawię- . . .  D em okratycznei bv zaznaczyć swo nia Teatru Aktualności, Satyry i Humo- a / ie iy DemoKtatycznej, oy zaznaczyo swo
ru pod kierownictwem literackim J a n a !JH solidarność w światowej organizacji.
Szczawie ja, oraa artystycznym  Janusza 1 Przem aw iają mówcy z trybuny, wznoszą

Z kinem  obfazdowym w teren ie
Film Polski, Okręgowy Zarząd Kin. w 

Lublinie uruchomił kina objazdowe, które 
docierają do wsi i miasteczek na najdal­
szych krańcach naszego województwa. 
Na razie czynne są 2 kina objazdowe, któ­
re m ają wytyczoną trasę. Dyrekcja robi 
sta ran ia  o trzecie kino. Chodzi o to, aby w© 
jewództwo lubelskie miało jak  najgęstszą 
aleć kin. Pierwsza trasa  kina objazdowe­
go prowadziła przez Garbów, Mańki, N a­

łęczów, Kazimierz, Opole, Bełżec, Ghisk i 
Piaski. Prócz tego kino dawało przedsta­
wi enia w o ko li czai y cli wsiach -i miastecz­
kach. Wjeżdżamy do jednej z wiosek w o- 
kolicy Bełżca. W jazd odbywa się bardzo 
uroczyście. Przez megafon zainstalowany 
n a  samochodzie zaprasza się ludność na 
przedstawienie, przeplatając przemówienia 
wesołą muzyką z płyt. N aturalnie zainte­
resowanie jest ogromne. Z domów wycho-

M todziei Juhelska manifestuje
O godz. i 1-ej ze w szystkich stron m ia­

sta pow ażnie kroczą kolum ny młodzieży. 
Na czele kolum ny sztandar, proporce,, 
w ieńce lub orkiestra . W szystko to k ieru je 
się na Plac Unii. Pod pom nikiem  Zwycię­
stwa cicho, pow ażnie ustaw iają się dooko­
ła trybuny. Młodzież z m iasta i okolicy

Aciwiarokiego, popularnego aktora rewio 
wego i reżysera.

N a czele zespołu Teatru Aktualności, 
występują artyści scen warszawskich: 
Małgoiy.ata Negro, Nina Polakówna, Mira 
Wereazhiyńska, Władysław Lim, Janusz 
Actwiaraki i inni.

KINO „DOMU ŻOŁNIERZA" wyświe­
tla film p.t. „Dwoje z tłumu". Nadpro­
gram : Aktualności polskiej kroniki filmo­
wej. Początek seansów: godz. 14,16,18.

HW O „APOLLO" wyświetla film p. t. 
„Grzearaiicy bez winy". Poez. seansów: 
14.30, 16.30, 18.30.

KINO „BAŁTYK" wyświetla film p. t. 
„Pani Walewska". N adprogram : A ktual­
ności Polskiej Kroniki Filmowej. Poęz. 
seans, o godz. 12,30, 14,30, 16,30 i 18,30.

KINO „RIALTO" wyświetla film p. t. 
„Zaginiony horyzont". W roi. gł. Ronald 

. Coimam. Nadprogram: Aktualności Pol­
sk ie j Kroniki Filmowej.

Progrsm radiowy
25 marca (poniedziałek)

5.57 Transm isja z Warszawy. 9.10 Wia­
domości lubelskie. 9.20 Muzyka z płyt. 9.23 
Program  audycyj lokalnych na (te. bież. 
9.25 Muzyka z płyt. 9.30 Przerwa. 11.30 
Muzyka z płyt. 11.40 Komunikaty i o- 
głowemia. 11.48 Muzyka lekka — pły­
ty. 11.57 Transmisja z Warszawy. 
15.00 Wiadomości lubelskie. - 15.05 Fe- 
Metom. 16.16 Kącik sportowy. 15.25 Z życia 
kulturalnego Lublina. 15.36 — Pieśni wło­
skie w wyk. E. Caruao, M. Flety i T. 
Schipy — płyty. 16.00 Ttunmruaja z W ar­
szawy, 21.00 „Nasze pieśni" — wykonaw­
cy: Maria Rac.tindak - -  śpiew, Janina 
Szajna — akompaniament, 21.20 Wtecssor- 
na mozaika muzy«zir»a z płyt. 22.00 T rans­
misja z Warszawy. ~

się okrzyki, o rk iestra  g ra hym n narodo­
wy — chylą się nakrycia głów.- P rzechod­
nie zatrzym ują się na chodnikach. Po 
krótkim  przem ów ieniu słychać żałobny 
m arsz — to uczczenie poległej m łodzie­
ży —  wreszcie odm arsz z pow rotem  i u- 
roczystość zakończona.

Tyle podobnych uroczystości lub lin ia­
nie widzieli n a  swym reprezentacyjnym  
placu. Lecz ta uroczystość ma głębsze
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M ikołaj InbaezewNki
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Ż ycie W łodaw y
W ostatnich dniach odbyło aię w pow. 

włocławskim szereg zgromadzeń: w dniu 23 
we wsi W yrykach wiec, na którym  prze­
mawiali przedstawiciele party  j politycz­
nych, kierownik Pow. Oddziału Propagan­
dy ob. Kosiński, por. Jarkiewiicz, prezes 
Zw. Sanrap. Chłopskiej, ob. Bojba. Omó­
wiono sprawę wspólnego bloku wyborcze­
go 4-ch stronnictw  politycznych. W wiecu 
brało udział 500 osób. '

Dnia 17.3. odbyło się w sali Klubu Inte­
ligencji Prac. we .Włodawie zebranie, na któ 
rym zgromadzeni — ok. 600 osób uchwa­
lili rezolucję potępiającą czynniki reakcyj­
nej działające przeciwko zaprowadzeniu ła­
du i porządku publicznego i żądającą likwi­
dacji terroru i bandytyzmu. Zabrani wy­
powiedzieli się za zorganizowaniem bloku 
wyborczego wszystkich stronnictw  politycz­
nych.

Dnia 19.3. odbyła się uroczystość ku czci 
patrona rzemiosła św. Józefa. Prezes Pow. 
Związku Cechów ob. Głowacki wygłosy na 
zebraniu przemówienie. „Dosyć polskiej 
krwi przelanej w  czasie okupacji niemiec­
kiej" — powiedział ob. Głowacki. „Obec­
nie pomimo różnych zapatrywań powinni­
śmy jednoczyć aię i we wspólnym bloku 
wyborczym przystąpić do wyborów".

Przed zebraniem odbył się wspólny po­
chód ze sztandarem  do kościoła na nabo­
żeństwo.

T a n i a  M p r z e d a ż

makutatnry gazetowej
? -  :c> M a j ą  4 .  1024
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!V'a|]śpśżą |>a<dą do obaw ia  jt-sJSTANGARD”
Zm iękcza skórę, d aje  p iękn y połysk

IM» NABYCIA W KAŻDYM S ij.E P IE
LUBELSKA I-KA PASTY DO OBUWIA

L u b lin , I.i. K arłow ska 18. T e le fo n  40-94 882

znaczenie, szczególnie dla naszej polskiej 
młodzieży. Każdy z nich pam ięta, że nie 
tak daw no był ścigany, tropiony, nie moż­
na było pokazać się w czapce polskiej 
szkoły, czy organizacji, m aszerować ko­
lum ną ze sztandaram i i orkiestrą. Minęło 
to wszystko jak  przykry  sen i koszm ar 
ciężkiej nocy. Niejeden z nich nia za so­
bą przebyty czas w lesie, obozie i dzisiaj 
nadrab ia straconą naukę w uczelni w go­
dzinach wieczorowych po całodziennej 
pracy. Może dlatego nasza młodzież jest 
tak poważna i skupiana. To też poważnie 
w ypadła m anifestacja młodzieży, przez 
nią podkreśliła, że znów należy do świa- etal.an ^  ^  
towej organiacji i tworzy jedno ogniwo j mjato
św iatow ej Młodzieży D em okratycznej.

dzą wszyscy, starzy i m łoda, słuchając z 
przyjemnością pięknych oberków i kuja­
wiaków. Przedstawienie odbywa się w sald 
miejscowej szlsoły. Tłok ogromny. Przyszli 
nawet ci chłopi, którzy nigdy w swym ży­
ciu nie widzieli kina. Powodzenie jest tyni 
większe, że bilety są bardzo tanie: po 3 
zł. i 5 zł. Początkowo ludność wiejska nie 
chciała wierzyć, te  będzie kino dźwiękowe. 
„E, to  chyba lipa" — odzywali się jeden do 
drugiego chłoipi. W salce gaśnie światło, roz 
poczyna się spektakl. A parat dźwiękowy 
wzbudza ogromne zainteresowanie i ra ­
dość. Widownia bardzo żywo reaguje na 
akcję filmu. Im  więcej będzie kin objaz­
dowych, tym  większe korzyści kulturalne 
odniesie chłop polski.

W Lublinie też mamy pewną nowość, 
dotyoeącą kina. Teraz już nie masy idą do 
kina, a kino wychodzi do mas. Począwszy 
od dnia 19 m arca b. r. kina lubelskie 
wyświetlają filmy dla robotników w ich 
w arsztatach pracy, a  więc w fabrykach i 
aakładachc przemysłowych. A oto plan 
przedstawień, które odbyły się w lubel­
skich fabrykach: 20-go m arca w fabry­
ce Sziwantnera przy ul. Bychawakiej, 21 
m arca w fabryce skrzynek przy ul. Gar­
barskiej, 22-go b. m. w fabryce gwoździ 
przy ul. Łęczyńskiej i 23-go m arca w „Spo­
łem" przy ul. Spółdzielczej 4. Dyrekcja 
Okręgu Kin w Lublinie dokłada wszelkich 
starań, aby jak najwięcej robotników lu-

, tę przyjem ną i kulturalna
rozrywkę, jaką jest film. (JD ).
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R eglam en tacja  gosp od ark i
n a w o z a m i  s z t u c z n y m i

Dnia 22 m arca r. b. ogłoszone zostało 
rozporządzenie Prezesa Rady Ministrów o 
obrocie i objęciu obowiązkiem świadczeń 
rzeczowych nawozów sztucznych. W myśl 
tego rozporządzenia wszelki obrót nawoza­
mi sztucznymi (azotowymi, fosforowymi i 
potasowymi), jak : kupno, sprzedaż, zamia­
na, gromadzenie, przechowywanie i  t. p. 
poddaje się reglamentacji i kontroli pań­
stwa. Obróit tymi nawozami sztucznymi po 
wierzą eię na zasadach wyłączności Zwiąż 
kowi Gospodarczemu Spółdzielni R. P. 
„Społem", który za zgodą M inistra Apro­
wizacji i Handlu będzie przekazywać swo­
je uprawnienia w całości lub części, oso­
bom prawnym, lub fizycznym. W szystkie 
osoby prawne lub fizyczne, będące w po­
siadaniu wyżej wymienionych nawozów 
sztucznych, winny w ciągu 7 dni od daty 
ogłoszenia niniejszego rozporządzenia zgło­
sić i  zaofiarować je do sprzedania według 
ustalonych cen *pó«teielrklom, należącym do 
Związku Gospodarczego Spółdzielni R. P. 
„Społem", Postanowienie to nie dotyczy je­
dynie nawozów sztucznych, zn&jdująoych

przydziały i zwolnienia nawozów sztucz­
nych, zostają unieważnione. Unieważnie­
nie to nie dotyczy-przydziałów, dokona* 
nych po ló-łym  1946 roku.
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Z  I m i i t u  ś w ia d c z u ń  r z e c z o w y c h

„Wojciechńw zda świad­
czenia w 100 proc**.

K to następny?
W sobotę wieczorem niecodzienny widok 

przedstawiała ulica Pierackiego w Lublinie; 
przez całą jej długość ciągnął się rząd wo­
zów wiejskich, naładowanych workami z ło ­
ta . Na pierwszej furmance widniał duży 
p lakat z napisem: „Wojciechów zda świad­
czenia w 100 proc,". Okazało się, że jest to 
grupa chłopów z gminy Wojciechów, po­
w iatu lubelskiego, k tóra przywiozła zboża 
na świadczenia rzeczowe. Przyjechało do 
Lublina z tej jednej gminy od razu pi zesz­
ło 30 furmanek. Jest to zasługą specjalnej
grupy urzędników świadczeń rzeczowych, 

się w posiadaniu goepodanutw rolnych dla j których przysłało Ministerstwo na teren na 
użytku we własnym zakresie. Udzielone do ; aaego województwa do pomocy w akcji, 
tychczas, lecz Jeszcze niezrealizowane j iJL))

OGŁOSZENIA URZĘDOWE
h a n d l o w i ;

OGŁOSZENIE
Urząd Wojewódzki Lubelski 

dział Komunikacyjny, przyjmie od za raz :j
1) pracownika rac-b unitów eg o,
2) Ireeślarzy,
3) techników — drogowców,
4) inżynierów bud. ląd..
5) techników z praktyką dla Pow. Za­

rządów Drogowych.
Podania wraz z odpisami świadectw stu ­

diów, p rak ty k i. i własnoręcznie napisanym 
życiorysem, należy kierować do Urzędu 
Wojewódzkiego Lubelskiego — Wydział Ko 
mnnikacyjny —- Lublin, ul. Spokojna 4.

Za Wojewodę Ini. Amon JózeJ 
1298 Naczelnik Wydziału

| d r o b n F  o g ł o s z e n ia

„RYBAK" — sieci — drygawtce — ba- 
'■11'  "" | wełna — haczyki, buty gumowe — Gdy-
__ Wy. nia — Świętojańska 47. 1126

NA li K A

M y d ło  „ J A W 4 “ i „ P L O N “
Doskonałej jakości Do nabycia w każdym sklepie
Lukclśkiej Fabryki Mydła. LUBLIN, Przem ysłow a 3

P m  jiła w lr ie l:  Litwiński, Lubartowska 8

KURSY KROJU A. PAWŁOWSKIEGO 
jj! w Lublinie. Na najbliższy kurs kroju przyj 

muje zapisy ' udziela inforfńacyj. Kance­
laria Cechu Krawców, Złota 2, U  p. od 
9 do 15-eJ codziennie. 1282

7 i  A C A

883

i ORGANISTA potrzebny — wynagrodź e- 
i nie dobre, po lako-katolicka parafie, św. Ja- 
I na Chrzciciele — świedlcchów p-ta Anno­

pol. 1294

NIERUCHOMOŚCI sprzedaż, piany, m ier­
niczy przysięgły, Bogdan Białkowski, Lub­
lin, Sądowa 4, H81

SPRZEDAM tanio belki żelazne i cegłę z 
rozbiórki. Wiadomość ul. Wesoła 7a, tel. 
82-38. 1225

WYDZIERŻAWIĄ fachowcowi 2 ogrody o- 
wocow# w śródmieściu, 2 m inuty drogi od 
targu. Wiadomość uł. F recka 7, Joanna 
Szydłowska, codziennie od 9 do 11 rano.

1224

~uZ~l a lT
KNOTY DO La m p  nr. 8,5,8,11 w każ­
dej ilości — kńsmrt.ykę — artykuły go-

£doński W arszawa L- łeroeollnwkie 45.
1311

przed naby- 
redntckich, Cze­

chów 11, ptfkftrnte ta  M alała m  odebra- 
rez irodrtcMfch « fttidtfgierem. Blt*-

e ia n  piekarni o<J tl 

na p iw * ‘ ‘ ’L‘
eze *<»y F. •uleli* Oneebów 109.
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